
Ratujmy Anetkę, przywróćmy wzrok.
Ratujemy Anetkę. Lekarze poddali się, ale nie Ona. W ciągu 1
nocy Anetka straciła normalne życie, a ja, jej siostra wraz z nią.
Wszyscy którzy znają Anetkę, mówią że tak dobry człowiek nie
zasługuje na to co się stało, na ten ogrom cierpienia….a Anetka
znosi to wszystko cierpliwie…

Cel zrzutki
300 000

zł

Zeskanuj kod qr aparatem telefonu lub
wejdź pod adres
https://zrzutka.pl/y29a7d

https://zrzutka.pl/y29a7d

